
20 gr. 

Dziennik Białostocki 
Redakcja: Rynek K o M i i l Ul BI •• BIAŁYSTOK •• JMmiuislracia: Legionowa 1, teł. II. Konto f JUL 64.10B 

Wielka mowa p. premiera Bartla w Senacie 
WARSZAWA, 12.3. 

| , Dziś w Senacie wygłosił p. 
MtCilmJer Bartel programowe 

przemówienie, które podajemy w 
obszernem streszczeniu: 

— Mam zamiar mówić o tern, co 
*lc powszechnie dziś określa mia
nem kryzysu parlamentarnego. 

Wśród oświeconych I politycznie 
niezależnych sfer społecznych — 
nletylko w Polsce, lecz we wszyst
kich. może prócz Anglii, państwach 
starego świata — coraz więcej te
reni I coraz więcej zwolenników 
zdobywa pogląd, te 
parlamentaryzm polityczny doby 

dztslepuei przesył sle 
I nie Jest Juz zdolny do spełniania 
zadań, Jakie tycie nowoczesnego 
państwa nań nakłada. 

Konwencjonalne kłamstwo przy< 
nosi w życiu publlcznem więcej 
szkody, aniżeli odarta ze wszelkie
go szychu, naga, a nawet brutalna 
prawda. Przeżywamy okres zbyt 
poważny, aby obłuda miała zastę
pować'drogę szczerości i prawdzie 
tycia. Poruszam zagadnienie, nie 
dotykam ani gnu>, ani osób. 

Wygodny zawód 
Demokratyzacja nstrojn parla

mentarnego uczyniła z członka par 
lamentu sul generis fachowca. 

Posłowanie stało sle zawodem. 
Na pytanie, kim Jest pan X, otrzy 

., ue sle odpowiedź:. 
— Jest posłem, względnie sena-

Jrent 
. Człowiek, który zdobył zawód po 

•U czy senatora, pragnie zachować 
t o zazwyczaj na zawsze: utrata 
mandatu odczuwana jest bardzo 
esteto jako nieszczęście osobiste. 

Przywiązania do tego zawodu 
bywa zupełnie wyjątkowe. Jest oiió 
wynikiem bardzo dogodnej sytua
cji atDptfteJ, którą daje człowieko
wi mandat do parlamentu, nie sta-
Mając mu 

ładnych wzamlan obowiązków, 
wymagających określonych zalet 
Charakteru lub umysłu, żadnego i 

/gotowania 1 umiejętności —I 
prócz Jednego: posłuszeństwa swej 

rładzy partyjnej 1 oddawania glo
sa podług jej wskazówek. ' 

Ludzie wybrani wyłącznie pod 
Kątem polityczno - partyjnej przy
należności, czynią sle nagle nletyl
ko fachowcami, ale wręcz wyrocz
niami w najróżnorodniejszych dzle-, 
osinach pracy, z któreml dotąd mo
gił nie mieć nic wspólnego. 

Ogromna natomiast większość 
nków parlamentu stanowi 

bierną mas* ludzi, 
dających z siebie prawie rrl-

go, niewiele nawet orjentują-
łch się -w tern, co sle wokoło 
fieje, ślepo tyfleo posłusznych 

Przywódcom partyjnym, t któ
rych przyzwolenia 1 wyboru otrzy 
mali złączony z tyloma cennemi 

vlle<)atnl mandat pariameotar 

Człowiek, wchodzący do tego 
•Tona najpierw Jest nietykalny: 
poczucie teco dodaje sił 1 Jakby 
•krzydeł; Jeet elementem kontro
lującym rząd i Jego działania — 
błdąc w istocie czynnikiem 
aWromrołowanyai przez nikogo: 
•obiera wysokie wynagrodzenie 

nie sa prace, 
DO te) bardzo często nie daje, dać 
nie może i nio potrafi, ale za sam 
fakt posiadania mandatu. 

2 człowieka żyjącego z pracy, 
ataje sle często człowiekiem, tyją
cym z tytułu, co pociąga za sobą 
dalekie konsekwencje psychiczne. 

Hodowla ** 
demoralizacji 

I oto te właśnie stany psychicz
ne aą etanami anormamemi i sta
nowią podłoże tego, co sle okre
ślić da mianem ogólnej 

patologjl parlamentaryzam, 
dającej sle obserwować bodaj we 
Wszystkich krajach. 

Normalnie człowiek nleodpowle 
dzJalny za swoje czyny 
demoralizuje ałą I ulega rozkłado
wi psychicznemu, a niekiedy | mo

ralnemu. 
Zauważmy nadto, ze nawet Je

dyna odpowiedzialność, jakiej ma 
wejtać członek narlamentu. odpo
wiedzialność polityczna wobec wy 
borców jest zutahne iluzoroczna. 
Jedynym Jej sprawdzianem jest po 
nowny wybór lub utrata mandatu 
w. następnych wyborach. A. row-

Zawodowcy, żyjący z mandatów poselskich, 
w druzgocącym ogniu doniosło! krytyki 

mierny przecież' dobrze, że przy 
systemie 

głosowania na listy, 
tak np„ jak to Jest w Polsce, 
glosuje sle na partie, a nie na ludzi 
Znaczy to, że każdy poseł, ogra
niczający działalność swolą w par 
lamencie do stwarzania wespół z 
podobnymi sobie algebraicznej 
większości dla przywódców .swej 
partii, musi dbać przedewszyst-
kiem o ich, a- dopiero potem swo
ich wyborców względy. 

W rezultacie członkowie parla
mentu, którzy podług brzmienia 
wszystkich niemal konstytucyj — 
m. in. także art. 20 naszej Konsty
tucji — mają być .przedstawicie
lami całego narodu", w ogromnej 
większości stają sle przedstawicie 
laml swoich zarządów partyjnych. 

Jako element dodatkowy wcho
dzi tu w grę stan 

pewnego podniecenia. 
który stale towarzyszy obradom 
parlamentarnym. Są okresy, poz
bawione emocyj, a wtedy w gma
chu parlamentu panuje nuda I znie
chęcenie; są dnie pełne podniece
nia 1 wzruszeń, a wtedy mówi sle, 
że parlament pracował 

z wytężeniem I owocnie. 
W łel atmosferze nieodpowiedzial
ności, w której znakomita więk

szość nie pracuje, 
a w której nuda prześciga sle z 
sensacją, następuje powolne, ale 
stałe. Jak prawa natury, przetwa
rzanie się-dusz 1'charakterów. 

Na czoło wysuwają ale deputo
wani, sprawujący swoje tytuły od 
wielu bardzo lat Se to starzy do
świadczeni parlamentarzyści, -par
lamentarzyści z fachu. Indzie pa
trzący na świat pod kątem długo
letnich doświadczeń I z pewnem 
laskawem pobłażaniem. 

Znają się oni przeważnie 
trochę 

na wszystklem, z łatwością formu
łują swe sądy 1 nie znoszą sprze
ciwów. Cieszą się szacunkiem nle
tylko kolegów ze swego' klubu. — 
Dzielą sle na dwie grupy: mniej
sza bierze udział w obradach komi
syjnych, grupa większa spełniła Już 

przed wielu laty to, co do rrlei na
leżało — obecnie Jest ozdobą ciała 
parlamentarnego. Są I tacy, któ
rych temperament ponosi I każe 
Im wybijać się na czoło zespołu, 
rwą się do wystąpień na komisjach 
l plenum, stanowią typ urodzajnych 
posłów, 
o których awsl być ' głośno za 

wszelką cenę. 
Ale olbrzymia masa „reprezentan
tów narodu*4 pozbawiona Jest ta
kich amblcyj I zadowala się rolą 
znacznie mniejszą'. 

Ilość ludzi, posiadających dosta
teczne kwalifikacje do wydawania 
sądów o najrozmaitszych rzeczach, 
jest w tych warunkach znikoma. 
Nieraz widzimy na Ich czele ludzi, 
nie posiadających ładnego wyk

ształcenia, 
ani doświadczenia w sprawach tak 
zw. resortowych, w zakresie gospo 
darkl państwowej, administracji I 
techniki rządzenia. Są ord pod tym 
względem niemal 

analfabetami, 
a Jednak- głos Ich Jest decydujący, 
bowiem 

politycznie 
przewodzą swojemu klubowi 

Powstaje w ten sposób parado
ksalna sytuacja, w której omawia
nie każdej sprawy, odbywa sle U 
tylko pod kątem politycznych po
glądów 1 tcmdencyj grup parlamen
tarnych. 

Partia 
ponad WBzyntho 

Tzw. kompromis, którym kon
kurencja ta raiwyczaj sle' kończy, 
jest.czemś w rodzaju podziału sfe
ry wpływów. W naszej niedawnej 
przeszłości widzieliśmy taki kapi
talny .przykład w postaci rządu o-
parteKO-na większości złożonej z 
narodowej demokracji i socjalistów 

Naogół jednak w parlamentach 
góruje pojfjyka dostosowsnla nie 
do Interesów I potrzeb całości pań

stwa, 
lecz do celów specjalnych, któreml 
są: utrzymanie w kraju Jak najwię
kszej sfery wpływów 1 

zdobycie tą drogą ssaksynsaai atan-
datów w parlamencie. 

Stąd rodzi się s konieczności de
magogią, szermowanie słowami 1 
hasłami 
bez żadnego poesaola odpowiedział 

uoścl za Ich zrealizowanie. 
W państwie lakiem, jak Polska, 

na stanowisko parlamentu wobec 
pewnego zagadnienia składa się su
ma trzech niewspółmiernych 1 róż
norodnych oplnij i poglądów, za
leżnych od trzech różnych kryte
riów: politycznego, k'asowego I 
narodowościowego.' Słuszną też 
czyni uwagę prof. Jaworski, że ,na 
takiej różnorodnej podstawie zbu
dowany par'amentaryzm nie Jest 
w stanie rozstrzygnąć żadnej spra
wy wedle, kryteriów rzeczowych". 

W klasycznym ustroju parlamen 
tarnym, przy takiej strukturze par
lamentu, losy państwa zdane są aa 
laską przypadkowych większości. 
Rząd może się utrzymać tylko wte 
dy, Jeżeli w swej działalności kie
ruje się nie własnym poglądem na 
potrzeby państwa, lecz wytyczne-
ml asyntetycznego kompromisu, 
zawartego przez popierające' go 
grupy par'amentame. Mamy wlec 
w rezultacie rządzenie pośrednio 
przez ciało o różnorodnej struktu
rze I nleokreś'onej kompetencji, po 
dzielone na walczące ze sobą gru
py 1 niezdolne do wytworzenia sil
ne] konstruktywne] woli. 

W expose swolem, wygłoszo-
nem w Sejmie w styczniu r. b. za
znaczyłem Już. że o U* system ten 
w państwach starych, dawno zmon 
towaaych, epailiah aa silnych fun
da moniach tradycji parlamentar
nej 1 techniki rządzenia, funkcjonu
je jeszcze bez .wlęlrtzej "dla ńTch 
szkody, choć coraz mniej spraw
nie I z coraz większym zgrzytem, 
o tyle w warunkach Po'skl współ
czesnej dawał on wyniki fatalne. 

Postawienie ogó'neJ diagnozy 
choroby parlamentaryzmu zniewa
la do poszukiwania środków zarad 
czych. Mówię o chorobie par'a-
mentaryzmu, a nie o jego upadku, 
ponieważ — Jak to już miałem spo 
sobność wyrazić kledylndzlej—sa
mą Instytucje parlamentu, • Jako 
organu władzy ustawodawczej, 
kontrolujące], nadającego działal

ności rządu Jawność, uważam za 
pożyteczną I potrzebną, a nawet 
konieczna, Jeśli rząd ale ma stać 
sle grupą oligarchów, dysponują
cych samowolnie mieniem, a może 
nawet 1 honorem obywateli. 

Jeżeli problem ten przeniesiemy 
na grant polski, to nie sądzę, aby 
właściwym środkiem. leczniczym 
mogło być korygowanie poszcze
gólnych przepisów naszej ustawy 
konstytucyjnej przy pozostawieniu 
struktury zasadniczej obecnego u-
stroju. Problem wydaje ml się być 
głębszy, a więc środki powinny 
być bardziej radykalne. 

Chodzi o dwie- rzeczy zasadni
cze: o strukturę wewnętrzną dat 
parlamentarnych I o postawienie 
Ich na właścłwem miejsca — we 
wzajemnem ustosunkowaniu slęor 
ganów władzy państwowe), I to— 
mojem zdaniem — a nie metafizy
ka prawnicza, wkuto być punktem 
wyjścia wszelkich w dziedz.'" 
zmiany ustroju rozważań. 

Kontrola Se\mu 
Swoje krytyczne uwagi co do spo 

sobu kontroli działalności rządu, w 
Jaki odbywa się ona w systemie 
rządów parlamentarnych, wypowie 
działem w wywiadzie prasowym p. 
t „Niedomagania parlamentaryzm 
mu" z dnia 4 października 1928 r. 

Sprowadza się ta krytyka do na
stępującej tezy: nie może być istot
nej kontroli tam, gdzie rząd powo
ływany jest formalnie przez głowę 
państwa, faktycznie zaś desygno
wany przez tak hib inaczej skleco-
ną wtekarośC parlamentarną. Która 
driiumj* do niego swoich członków 
.Cedzi* to bowiem kontrola siebie 
samych,'czyli albo fałszywa, albo 
iluzoryczną. Głowa państwa musi 
posiadać zupełnie wolną rękę w wy 
borze szefa rządu, a polityczna od
powiedzialność rządu wobec parła 
menru tak skonstruowana, aby vo 
tum nieufności nie mogło być wyni
kłem przypadku lub zasadzki, co 
wywołuje 
kompromitacje Instytucji parlamen 
tu wobec opinii publiczne], oceniają 
cel wybryki partyjnych szefów n 
sposób należyty I prawie zawsze 

traiay: 

Większość Reichstagu za ratyfikacja umowy warszawskiej 
224 przeciw 207 mimo hałaśliwej opozycji junKrów 

BERLIN. 12. 3. — Teł. wł . —I 
Relchstag przyjął w drugiem 
czytaniu plan Younga oraz układ 
likwidacyjny z Polską. 

Oddawna Izba nie była tak 
szczelnie wypełniona. Jak w dniu 
wczorajszym. Kanclerz Muller, 
pruski premjer Braun, premjer 
Bawarjl field 1 minister spraw 
wewnętrznych Rzeszy Severlng 
zajęli miejsca na lawach posel
skich. 

Do ostatniego miejsca wypeł
nione były trybuny dla publicz
ności i prasy. 

Wśród osólneeo napięcia o go 
dżinie 16.30 oznajmił prezydent 
Loebe, Iż zarządza 

glosowanie Imienne 
nad uprawomocnieniem dzieła 
haskiego. 

Głosowanie poprzedzone zo
staje deklaracją przywódcy cen 
trum Brunlnga, który oświadcza, 
11 frakcja Jego w ostatniej chwili 
zdecydowała sle w swe] więk
szości głosować za przedłoże
niem rządowem. 

Ołośne „aha" towarzyszy te
mu oświadczeniu, które komen
towano w kuluarach. Jako rezul
tat nacisku prezydenta Hinden-
burga. 

Z kolei powitany salwami śmie 
chu prałat Leicht oświadcza, Ił 
bawarska partja ludowa po
wstrzyma się od głosowania. 

Następuje głosowanie. 
W największem napięciu ocze 

kiwany jest rezultat, mający 
przesądzić 

los gabinetu, 
w razie gdyby większość okaza
ła sle znikomą. Glosowanie nad 

paragrafem 1-ym „nowego pla
nu" trwa kwadrans. Jeszcze klU 
ku maruderów oddaje kartki. 

Jeden z ostatnich głosuje kan
clerz Muller, zajmując następ
nie miejsce na ławie rządowej o-
bok ministra Curtlusa. 

Na 451 oddanych głosów za u-
stawą padło 251, przeciw 174; 
od głosowania wstrzymało sle 17 
posłów bawarskiej partjl ludo
wej 1 9 centrum, razem wtęc 26 
posłów 

Większość Jest zatem pokaźna, 
1 wynosi 77 głosów. Oczywiście, 
jest to tylko próba generalna. 

W dzlslejszem trzeciem I ostat 
nlem glosowaniu nastąpić może 
nieznaczne przesunięcie 

Po przyjęciu reszty u s u w y 
prezydent Loebe zarządził gło
sowanie nad kompleksem ukła
dów likwidacyjnych z rozmalte-
ml państwami 

Głosowanie to poprzedzone zo 
staje osobnem glosowaniem i-

Po powrocie min. Rauschera z Berlina 
„ , . ~ „ . . . . . . . _ _ całego kontyngentu świń w stanie 

bitym, które. Jak wiadomo, mogą 
być dostarczane tylko do fabryk 
przetworów mięsnych. 

Dopuszczenie bydła rogatego 

WARSZAWA, 12.3. 
Zgodnie z zapowiedzią, poseł ale 

mleckl Rauscher powrócił wczoraj 
rano z Berlina do Warszawy, przy
wożąc ze sobą ostateczne Instruk
cje rządu Rzeszy, co do podpisania 
małego traktatu handlowego z 
Polską. 

W kMka godzm po przyjeździe 
pos. Rauscher odbył konferencję z 
przewodniczącym delegacji pol
skie] min. Twardowskim, z którym 
omówił szereg szczegółów trakta
tu. 

Według mfonnacy) z kół miaro
dajnych przebieg tej konferencji po
zwala spodziewać tlę, że definity
wnie porozumienie będzie osią
gnięte, wobec czego traktat będzie 
podpisany Jeszcze w bieżącym ty
godniu. 

Podstawy traktatu, podane wczo 
raj przez nasze pismo, są żywo o-
mawiane w kołach gospodarczych 
stolicy. 

Wśród szczegółowych przepisów 
traktatu szczególnie ważny Jest 
punkt, gwarantujący Polsce odbiór 

. I 
mięsa wołowego I baraniego, o któ
re walczono przez cale lata, nie mo 
gło być narazle przeprowadzone. 
Odmowę swą Niemcy uzasadniali 
obawą przed możliwością wybu
chu u nas zarazy płucne] bydła, któ 
ra. Jak wiadomo, wygasła już w r. 
1972. 

Ustalono poza tern przepisy we
terynaryjne dla przywozu mięsa 
przez Niemcy tak, że obecnie bę
dziemy mogli wywozić te produkty 
na Zachód, co posiada wielkie zna
czenie ze względu na pomyślny roj 
wó] konsumpcji mięsa pochodzenia 
polskiego, zwłaszcza we Francji i 
Belgii. 

Delegacja polska Ucząc się z real 
neml warunkami, pogodziła się na 
razie z tym stanem rzeczy, zwłasz
cza, że umowa obecnie zawarta ma 
charakter „małego traktatu", obli
czonego na okres przejściowy. 

mlennem nad zawartym w kom
pleksie układem likwidacyjnym 
z Polską. Układ z Polską przyję
ty zostaje 

224 przeciw 207 głosom, 
przy 30 wstrzymujących się od 
głosowania, a więc większością 
17 głosów. 

Oznajmienie wyniku powitane 
zostało z ław narodowych socja
listów okrzykami „pfuj". 

Wraz z opozycją nacjonalisty
czną głosowali przeciw układo
wi rozmaici posłowie centrum I 
niemieckiej partjl ludowej z okrę 
gów wschodnich. (My). 

BERLIN. 12.3. Podczas wczoraj 
szego głosowania nad umową li
kwidacyjną z Polską wstrzyma
li się od glosowania? oprócz 
przedstawicieli bawarskiej partjl 
ludowej, dwaj posłowie niemiec
kiej partjl ludowej I 11 posłów 
centrum. 

Przeciwko umowie llkwldacyj 
nej z Polską głosowało, poza o-
pozycją, 8 posłów niemieckiej 
partjl ludowej I 18 posłów frak
cji centrowej, m. In. 

dr. Hermes 1 prałat Ulitzka. 
W głosowaniu nad umową li

kwidacyjną nie brali udziału 
dwaj posłowie centrum, dwaj 
posłowie nlerrłleckiej partjl ludo 
we] I przewodniczący partjl de 
mokratycznej Koch-Weser. 

Oficjalny wynik glosowania 
podany przez biuro Wolffa 
stwierdza, że według obliczeń o 
statecznych za umową likwida 
cyjną z Polską głosowało 224 
posłów, przeciwko 206 posłów 
przy 29 wstrzymujących się od 
głosowania. (PATi -

Ingerencja bądź całego parlamen 
to, bądź poszczególnych Jego 
członków w codzienną pracę władz 
wykonawczych. Ingerencja, zmie
rzająca nie do spowodowania na
tychmiastowej oceny pewnego dzla 
lania rządu, lecz do zmiany celu le
go, charakteru lub formy, nie dale 
się absolutnie pogodzić z prawem 
kontroli parlamentu. Kontrola prte-
szłoścl powinna odbywać się w a« 
tmosferze możliwie beznamiętnej. 
Dlatego jestem zwolennikiem relor-
my, polegające] na obowiązku skla 
dania przez rząd 

co roku sprawozdania 
ze swe działalności I oddzielenia dy, 
skusy] nad nlem od rozpraw nad za 
mierzeniami na przyszłość Ł J. od 
dyskusji budżetowej. 
' Odrzucam bezwzględnie aspira

cje parlamentu do pośredniego rzą
dzenia za pomocą rządu, złożone* 
go z delegatów, stanowiących wy« 
kładnik większości parlamentarz 
nych partyj. 

Niema powrotu 
do śejmowładztwa 

Walka o ten punkt programu 
złe pokte] demokracji parlamentar

ne! 
wydaje ml się Już przesądzoną na 
Jego niekorzyść- Do rządzącego 
państwem parlamentu Polska —< 
mam nadzieję — nie powróci, o De 
chce uniknąć nowych błędów. 

Dochodzę do konkluzji, że ani 
druga Izba o odmiennej strukturze, 
ani Rada Stanu nie usuwa wszyst
kich wad ustawodawcze) działal
ności parlamentu i usunąć ich cał
kowicie w żadnej konstrukcji nie 
potrafi, te wartość kontroli prze
zeń sprawowanej uzależniona jest 
od pozbawienia go bezpośredniega 
wpływu na tworzenie rządu. 

W Istniejącym obecnie ustroju 
powstaje w razie przyjęcia tej kon
kluzji Jakgdyby pewna luka, którą 
trzeba czemś wypełnić. Tern 
czemś w naszych współczesnych 
warunkach nie może być nikt In
ny, jak tylko czynnik nadrzędny w, 
stosunku do trzech naczelnych or
ganów władzy państwowej, sku
piając tv sobie najwyższą sumę la 
dywidualnego autorytetu — 

Prezydent Rzeczypospolitej. 
Poczucie Indywidualnego rnrkK-

rytetu Jednostki jest w psychice" 
społecznej niemniej głęboko zako
rzenione, niż poczucie wolności I 
prawa udziału w stanowieniu o for 
mach życia zbiorowego. Spotka 
mnie tu niechybnie zarzut, że ro
zumowanie to prowadzi do ceza-
ryzmu demokratycznego. Nie 
mam zamiaru spl:rać sle o terminy: 
chodzi o zapewnienie możności po
myślnego rozwoju państwa. Jest 
ono rozstrzy njącem kryterium ro
zumowania 1 wynikających z niego 
konkluzyj.. 

Frazesy 
pseudodemohracii 

Udzielenie ' Jednostce, wybrane] 
przez Naród, takich uprawnień, któ 
re czynią z niej czynnik nadrzędny; 
w stosunku do Innych organów wła 
dzy w państwie, może być nlezbęd 
ne. Jeżeli te organy wskutek wad 
wewnętrznych nie są zdolne spro
stać swoim podstawowym zada* 
nlom. 

Istnieje w Angłji kUka konwen
cjonalnych uprawnień monarchy, 
od wieków przezeń nie używa
nych. Dlaczego? Bo parlament an 
giełskl nigdy w ciągu tego okresa 
me stanął poniżej, wymagane) od 
niego wysokości swego zadania, 

W Polsce strach przed uposaże
niem głowy państwa w dosta teca 
ne a konieczne atrybuty władzy, 
jest zjawiskiem 

historycznie stałem, 
ale jest też i 
świadectwem słabości deowkraejt, 
której nie dodadzą mocy najdemo-
kratyczniejsze przepisy i instytucie 
konstytucji. 

Ludzie przejęci troską o przy
szłość demokracji w Polsce po
winni szukać dla njej oparcia w gło 
bl duszy ludzkiej, w psychice spo 
łecznej, w żadnym natomiast ra
zie 

ale w pustych formach. 
nie w fałszywym dźwięku grom
kich haseł, nie w chaosie 1 bezwła
dzie, który paczy i zabija każdy 
normalny rozwój, każdy postęp, a 
także postęp 1 realizacje ideałów de 
mokratycznych. 
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BERLIN. 12. a — TeL w t — 
IW związku t doniesieniami prasy 
lutejsie] o majacem nastąpić od
wołaniu posła Knolla i Berlina. 
celem powierzenia nut placówki 
iw Tokio dowiaduje sle korespon
dent naaeeffo pisma. Iz spra
wa podniesienia poselstwa 
polskiego w Berlinie oraz posel
stwa niemieckiego w Warszawie 

do todnołd ambasad weszła w 
rontrtytalace stadiom. 

Potwterdzasle. Ił poact Riu-
scher obejmuje stanowisko sekre 
tarza stanu w nlemlecklem mini
sterstwie spraw zagranicznych w 
miejsce ustępującego, i powoda 
osiągnięcia granicy wieku, yon 
Schuberta. 

Źródła niebezpieaeńslw dla pokoju 
Hanusi dwiMtei mmm imii* i mc •*••«•• BERLIN. 12. 3. — Tel. wł. — 

Z Paryża donoszą tułaj o szcze
gółach rozmowy Brlanda s Mac 
Donaldem, odbytej w końcu uWe 
Rleto tygodnia w Cheąuers. 
' Ody Brland nalegał na premie

ra brytyjskiego, domagając sle 
uznania stanowiska francuskiego 
co do gwarancyj bezpieczeństwa, 
Mac Donald próbował unikać po
ruszonego tematu. 

Brland z wyjąrkowem u niego 
Dodnlecenlem zaprotestował sta
nowczo przeciw wymijającym od 
powltdzlom Mac Donalda, który 
s» swe] strony uznał za odpowted 
nlejsze. zagadnąć francuskiego 
ineza stanu, przeciw Jakim wla-
iśclwle niebezpieczeństwom Tran 
cja chce być zabezpieczona. 

Nlestroplony Brland oznajmił, 
H Istnieje cały szereg iródeł nie

bezpieczeństw: Włochy. Niemcy. 
Rosja. W roku 1923 Mussollnl 
nawiązał bezpośrednie rokowa
nia z Niemcami, zmierzając do 
zawarcia sojuszu militarnego z 
wyłączeniem paktu lokarneńskle 
go. Wprawdzie rząd niemiecki w 
ówczesnych warunkach propozy
cji Mussollnlego nie przyjął, lecz 
nie dowodzi to. Iż w razie zmia
ny rządu w Niemczech propozy
cja Mussollnlego nie będzie mia
ła szans realizacji. 

Tak samo lak Niemcy, mogą 
również I Sowiety w danych wa
runkach przedstawiać zagrożenie 
Francji. Oba kraje. Niemcy 1 So
wiety, nie są reprezentowane na 
konferencji londyńskie] I tern sa
mem uchwałami Je] nie będą zwlą 
zane. (My). \ 

Wczorajsze ciągnienie loterii 

Wiernott dli pafetwa pobitego 
frtlanlt poseł ifeBtckl w kombi sfaowl 

di tle w tak samo trudnem położeniu. • - , WARSZAWA, 12.3. 
Sejmowa komisja konstytucyj

na omawiała wczoraj sprawy 
swlązane z głównem dowodź-
«wem armjl podczas wojny. W 
czasie obrad zabrał głos poseł nie 
clcckl WUl 1 polemizując z pos. 
Komarnlckhn (K. Nar.) oewlad-
czyf: 

— P. Komarnlckl powledilal dosłow
ni*. !• .mola lalslnleć wolni, w kto. 
rai pawna mniejszość będzie w ateta-

Cbyba najlepsza metoda, będzie dą-
łyć do zaniechania taklel wolny. Qdy-
by iadnak taaila U wojna, w której 
pawna mniejszość byłaby w szczegól-
nia trudnem położeniu, to mniejszość 
ta w awej większości postawi obowlą-
rek swój wobec państwa wylej, nil 
przynależność do pewnej narodowołol. 
(Oklaski). Pójdzie ona s bólem w ser
ca, ale nie zdradzi sweso obowtąikn 
wobec państwa. (Ponowne huczna o-

KÓlnie trudnem polotanla". O De ta)-.kluki). 
Otta ta wolna, to i priedstawicirie na- Nadmienić należy, że pos. WIH 
rodu polskiego, jako mniejszość naro- Jest reprezentantem okręgu łodz
iowe po druslel stronie granicy. tnał-| kiego. 

WARSZAWA, 12.3, 
l-»i« cl«anl«nlai 

GŁÓWNE WYGRANE 
ZŁ K M aa nr. 179198.' 
ZŁ M N na n-ry: 172721 179074. 
ZŁ 3J0O na n-ry: 28117 63748 

87290 181195. 
ZŁ 2AM na n-ry: 8379 88118 

88422 93432 107369 132554 157463 
170447 178129 191123. 
ZŁ 190O na n-ry: 71827 136044 

155879 172830 185903. 
ZŁ ( M na n-ry: 6517 20659 27988 

65784 79452 94701 100469 104786 
105524 108651 114469 114627 123314 
125951 132226 132457 135416 135808 
138881 144655 146206 157551 167154 
169277 186256 187279 191017 194494 
196880 201716 202812. 
ZŁ KM na n-ry: 6651 17204 17376 

18467 20336 21263 21395 22200 23133 
26699 31967 32529 33463 34178 37382 
37465 41821 47792 48664 49934 50673 
56106 61743 66494 69260 70436 
73448 75890 77905 78911 79055 
86609 92132 92394 92598 104293 
113965 114176 114759 115505 119582 
120400 122462 130827 132834 137432 
137618 138017 138208 138354138597 
139047 139857 141181 144417 150566 
152309 153634 155292 155364 161559 
163046 163378 164952 165543 166757 
166946 167144 173181 175948 177264 
180597 184106 185435 185673 186307 
187982 191086 192735 195473 198281 
201092 205800 207160 207409. 
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Jffi 53 447 410 1261 (94 749 2348 486 

867 81 663 844 3075 141 212 706 67 4022 
25 856 5009 39 221 318 03 557 87 732 79 
828 6102 297 532 686 968 7595 662 912 
8133 329 477 612 723 31 52 806 53 89 
9029 47 189 446 500 616. 

10082 200 398 407 56 510 18 647 852 
11024 371 649 91 817 12109 224 839 943 
58 13078 77 189 297 576 80 836 14197 
496 629 15134 637 890 16016 46 64 143 
257 850 619 35 734 832 17413 84 BU 23 

180(8 200 90 461 INOM 38 81 831 490 

30359 609 716 21071 179 łS 24* 366 
818 51 628 64 22819 979 23197 301 884 
900 98 24182 310 467 711 25057 238 809 
67 702 851 926 26070 802 30 689 27138 
288 354 401 89 541 648 76S 280H 174 
228 419 584 822 978 »1»9 267 830 7*8 
960. 

30333 771 8*7 31162 274 84 422 S«S 86 
3204* 88 128 299 601 683 828 31075 137 
81 811 979 34040 180 91 94 99 478 574 
740 80 994 86075 446 613 987 36078 116 
278 339 79 400 635 75 993 37474 633 42 
730 38513 43 623 801 953 39345 699 919 

40171 97 202 19 43 336 76 466 40 888 
752 41021 159 2*1 316 432 562 717 42087 
168 302 831 610 766 842 902 43361 561 
786 44176 228 488 45096 152 337 75 462 
615 623 800 84 87 98 46040 46 84 230 
629 60 886 906 47031 303 407 78 884 102 
48150 58 257 481 739 801 931 49041 46 
63 161 315 526. 

50007 547 54 721 23 884 88 51390 
415 62048 574 631 766 836 43 53380 
54584 646 76 930 55104 292 604 733 
839 86 924 47 56027 57 68 85 172 279 
80 57181 286 441 680 789 58264 329 
507 688 788 97 852 59893 628 713 45 

60864 779 61080 Ul 80 227 87 402 13 
38 598 637 720 79 961 83004 432 633 92 
994 66364 638 76 751 803 968 64024 50 
64 836 993 65057 381 405 9 807 40 762 
66512 82 815 29 56 67259 68039 52 597 
751 69129 231 83 808. 

70108 63 258 382 817 71374 998 826 
29 978 72093 289 404 542 623 712 73013 
118 735 49 826 916 88 74012 286 458 569 
655 61 715 850 968 83 75004 71 86 137 
221 33 93 311 90 650 711 76043 355 830 
96 77024 29 169 613 16 93 763 82 7804? 
196 324 419 606 753 867 929 7900' 28 
337 476 587 753 834. 

80011 528 59 611 724 936 44 81163 
78 477 920 66 82219 404 799 838 83006 
.155 86 582 689 750 801 967 84473 85480 
509 86219 482 655 785 995 87039 55 61 
89 193 523 87 835 70 88056 69 161 99 
588 784 801 998 89116 595 927 66. 

90175 544 45 55 80 773 806 20 938 
91616 137 48 206 78 904 708 92002 133 
327 73 497 952 70 680 82 708 84 93079 
116 203 596 745 869 94085 359 407 825 
75 972 74 98184 678 779 96500 787 838 
40 912 97022 176 347 477 685 97 924 

Dr. Luthef ni czele Banku Rzeszy 
•a m.alfn dr. ScfcitMi 

BERLIN". 12.3". Prezydentem 
Banku Rzeszy na miejsce dr. 
Scbachta został obrany były 
kanclerz dr. Luther. 

Objecie urzędu przez nowego 

prezesa nastąpi w dnu 3-cfm lrwie 
tnla po uzyskaniu aprobaty pre
zydenta Rzeszy, która Jest za
pewniona. (ATE.). 

MOpo wieści Hoffmana" i „Piekło SĘdztó w " w Senacie 
Dwunastogodzinne mr i ik in la na administracje, sądownictwo I opieki społeczną 

WARSZAWA, 12.3. 
Ściśle od godz. 10 min. 10 rano 

do godz. U min. 45 w nocy obra
dował wczoraj Senat, przerywając 
posiedzenie tylko na dwie godziny 
.w porze obiadowe) I na pót godzi
ny dla spożycia kolacji. Ale zaraz 
po skromnym posiłku w bufecie sej 
mowym poczynały sle znów rełe-
raty, krytyki I repliki. 

Do samego obiadu ciągnęła sle 
długa I bezbarwna dysknsja 

nad budżetem ministerstwa pracy 1 
opieki społecznej. Ani Jednego bły
sku myśli, ani Jednego mocniejsze
go słowa. 

Dopiero gdy po obiedzie pod 
obrady przyszedł budżet minister
stwa spraw wewnętrznych, atmo
sfera ożywiła sle. Ostrzejszy ton 
wprowadził przedstawiciel Niem
ców, 

Sen. Pani (K. Niem.): Dobro oby
wateli zależy przedewszystklem od 
aparatu urzędniczego. Dla nich Je
dnak ponad ustawami jest Jakieś 
rialwyższe dobro. 

Sen. Periydskl (BB.): I słusznie, 
przecież tu napisane: Salus Repu-
ilicae suprema lex esto. 

Sen. Paati Tak, ale chciałbym 
nać Polakom lekcje, na czem to 
polega. 

WINSZUJEMY 
Dzii: Krystynie. 
Jutro: Leonowi i Matyldzie. 

RMJO WARSZAWSKIE 
' WARSZAWA. Długość lali 1411.8 m. 

Oodz. 11.58: Sygnał czasu, HeJnat s 
Wieży Marjacklel w Krakowie, Komu
nikat meteorologiczny, a 12.10: „Czy 
kalkulacja w gospodarstwie Jeet celo-
X , 1 , - 7 . w Z! , 0 , 1 . , p - M ł r ' a Romanowa. 
O. 13.40: 191-y Koncert szkolny z TH-
harmonji W*rsz. Wykonawcy: Orkie
stra ruhar. pod dyr. J. Ozłmlńskiego, 
chór maski „Merla" pod dyr. W. Lach
mana, Adam Dobosz (tenor) I prol. L. 
Ursleln (akotnp.). O. 14.40! Komunikat 
gospodarczy. a 15.00: Odczyt p. t. 
.Rob Kazimierza Wielkiego w dziejach 
Polski" (Dzlul „Historia") — wygi, dr. 
i . Paszkiewicz. O. 15.20: "Kochanow
ski" (Dział .literatura") — wygt. dr. 
K Oórskl. O. 15.45: Komunikaty Ugl 
Obrony Powietrzne! i Przeciwgazowej. 
u, 16,15: Muzyka z piyt gramofono
wych. O. 17.15: „Wśród książek" -
„Przegled najnowszych wydawnictw" 
— omówi prol. H. Mościcki, a 17,48: 
Koncert kameralny, a 1845: Rozmai
tości. Wyatep p. Juliana Krzewińskie
go. a 19.10: Olełda rolnicza, a 19.25: 
Plyly gramofonowe. a 19.58. Sygnał 
czasu. 0. 20.15: Felieton p. Ł .Bagdad 
w czasach rozkwitu" — wygi. Januiz 
Makarczyk. O. 20.30: Koncert muzyki 
lekkiej, a 21.30: Słuchowisko z Wil-
" ł O, 22.15: Komunikaty. O. 22.25: 
..ijstatnla Fala" - wygi. red. Jan Plo-
Jfowakl. O. 23.00: Muzyka salonowa z 
/..Oazy". Orkiestra M. Romano, 

Marszałek: Przywołują pana do 
porządku, 

Sen. Pani: Państwo zaniedbuje 
swe właściwe zadania, zabierając 
sle niekiedy do rzeczy sprzecznych 
z Jego obowiązkami Szczególnie 
daje sle to odczuć mniejszościom 
narodowym, jednakże walkę z 
mniejszościami musi państwo prze
grać. (Wrzawa). 

Marszalek przywołuje mówce po 
raz drugi do porządku, uprzedzając 
że odbierze mu głos. 

Sen. Panti Żądamy prawa do ży
cia, którego nie mamy. 

Sen. Kozicki Stan. (K. Nar.): Za 
dużo tolerancji, więcej macie praw, 
niż Polacy w Niemczech. 

Sen, Pant: Autonomia Górnego 
Śląska została pogwałcona przez 
rozwiązanie sejmu śląskiego 1 nie-
zarządzenle npwych wyborów. 

Sen. Bramowska (BB.): Niech 
pan sobie przypomni Opole I spra
wę Jakubowskiego. 

Sen. Pant: Jest naszem prawem 
Iść ze skargą do Genewy, a droga 
nasza prowadzi przez... 

Sen. Lempke (BB.): Przez Ber
lin, 

Sen. Paati Warszawa dla nas nie 
ma ucha. 

Nie tak namiętnie wystąpili przed 
stawiciele mniejszości słowiań
skich. 

Sen. Dscyklewlcz (Ukr.) skarży 
sle na chęć zasymilowania Ukraiń
ców. Ustawa o samorządzie trzech 
województw południowo - wschód 
nich I ustawa o uniwersytecie u-
kraińskim nie Jest wykonywana. 

Sen, Rogala (Białoruś.) obiecuje 
operować tylko faktami. Przedsta
wia, że pajleja po wsiach Jest zbyt 
liczna 1 nie ma nic do roboty. Stoi 
sobie tako policjant, patrzy w nie
bo, patrzy w ziemie, patrzy na wo
dę, w końcu widzi — jedzie chłop. 
Ucieszył sle, podchodzi do niego I 
pyta sle, czy koń okiełznany. Je
żeli okiełznany, to pyta o paszport 
o dowód na konia, albo na wós. 

Premier Bartel: To to są fakty, 
to są „Opowieści Hollmana". 

Sen, Rogala: Miesiąc temu w pe
wnej wsi przy pożegnaniu emlgran 
tów śpiewało kilka osób piosenkę: 
policjant wezwał ich do rozejścia 
sie. jako bolszewików, strzelił 1 
zranił dwie osoby. * 

Premier Bartel: Zbadamy ten 
fakt 

Sen. Rogala: Co mowie, ca to 
odpowiadam. 

Premier Bartel: Cóż, kiedy pan 
jest nieodpowiedzialny I 

Z mówców polskich największym 
temperamentem odznaczyła sie se-
natorka Muszyńska (PPS.): 

— Z powstaniem nowego rzą
du — mówiła — niektórzy, łączyli 

nadzieje pewnych zmian, ale baro 
metr M. S. W. krótko stał na zmia
nę. Wszystko zostało po dawnemu, 
skoro został wiceminister Pieracki, 
na województwo kieleckie poszedł 
p. Paciorkowskl, prawa ręka p. 
Śwltalsklego. na Innych wojewódz
twach są pp. Kirst, Lamot, Grażyń
ski, wojewodowie bojowi, ale nie 
administratorzy, a bojowy wojewo
da Jest szkodnikiem idei państwo
wej. 

Ołos: Wojewoda nie powinien 
być ślamazarną rurą. 

Sen. Kruszyńska: Obecny mini
ster nie odszedł bynajmniej od gru
py pułkowników. Administracja 
dezorganizuje nasze życie. 

I kończy, uniesiona wymową, se-
natorka: 

— Lewica zachowuje spokój, a 
duch przewrotu siedzi w pułkowni
kach, którzy mącą. Mówiono tu, że 
w Polsce niema dyktatury, ale Jest 
autorytet Tego autorytetu nie wy
starczyło na prawdziwą dyktatu
rę, a Jest go stanowczo zawlele na 
republikańskie stosunki. 

Po tych ostrych tonach trochę bu 
moru wniósł następny mówca. 

8en. Ityckl (Wyzw.): Mówi sle 
u nas dużo o pewnym systemie rzą 
dzenia. Ja raczej uważam, 

że systemu niema, 
W każdem województwie widzi

my co Innego. W Jednem nrządzs 
sle obchody, w Innem wszyscy tyl
ko polują 1 mówią o polowaniu, a 
znowu w Innem województwie 
wszyscy poHtykują. Może kiedyś 
dojdziemy do tego, łe będzie u nas 
Jakiś Jednolity system. 

Od ogólnego tonu krytyki 1 na
rzekań odbiegł drugi mówca „Wy
zwolenia", stary wieśniak, obda
rzony zmysłem rzeciywistoścL 

Sen. Ciastek (Wyżyw.): Jak sle 
słucha tych przemówień, toby sle 
zdawało, te wszystkim w Polsce 

jest źle, z wyjątkiem może posłów 
I senatorów. 

Na wsi narzekań Jest najmmel. 
Wieś chce tylko, aby mogła spo
kojnie pracować. Samorząd w Pol 
sce zrobił Jut bardzo wiele. Lud
ność wiejska w niejednej wsi Jesz
cze dobrowolnie sle opodatkowała, 
aby przeprowadzić czy to komasa
cje, czy to melioracje, czy budowę 
szkoły, a nawet drogi To dowodzi, 
że lud nasz szanuje ten przywilej, 
Jaki ma w wolnej, niepodległej PM-
sce. (Oklaski). 

Ten cenny ton nie przebrzmiał bez 
echa. Bodchwycił go I starał ale 
we własną rozwinąć melodie przed 
stawlclel Bloku Bezpartyjnego. 

Sen. Perzyriskl (BB.) mówił: Cho 
claż to słowo jest Ironizowane, nie 
waham sle powiedzieć, że od chwi
li, gdy objęły w Polsce ster rządy 
Marszalka Piłsudskiego, nastały 
czasy „radosnej twórczości". Z 
tradycji Indywidualiści 

zabrnellśmy Jut w marazm, 
pierwszorzędna rola parlamentu 
sle skończyła, rząd zaczął napraw
dę rządzić. I to wydało Jut nletylko 
piękny kwiat ale 1 owoce. Polską 
Jest na szerokim gościńcu do mo
carstwowego stanowiska, 

Dopiero o godz. 9 wieczorem 
przystąpiono do budżetu minister 
stwa sprawiedliwości, który w spo 
sób wysoce Interesujący zrefero
wał sen. Makarewicz (Ch. D.). 
Podkreślił on zły stan ustawodaw 
stwa polskiego, wynikły zarówno 
z winy Sejmu I Senatu, Jako tei I 
rządu. 

Braki ustawodawstwa w połączę 
niu z przepracowaniem I złem n-
posażentem sędziów mogą na
tchnąć do napisania książki pt 

„Piekło sędziów". 
Senatorzy Achmatowtea 1 Wo

dziński w gorących I przekonywu
jących przemówieniach domagali 
sle podniesienia uposażenia sę
dziów. 
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Przebojem 
zdobył eoczyliosd I popularność 

tygodnik wielobarwny 

KINO 

-(:-:)-
Co wróża gwiazdy na dzień 13 marca 

•rodia neiadcwDlenls 
Niewyraźna sy

tuacja może ale za 
znacząc Już od sa
mego rana I po 
godz. 8-tJ moce 
sle dać odczuć pe 
wlen niepokoi ner. 
wowy, obawy nie

uzasadnione, lub niezwykle sfotegowa 
na wrażliwość. 

Dzisiejszego ranka łatwo możemy 
być narażeni na podstępne machinacje 
na nasza niekorzyść — lub lei podle
gać złudzeniom I uro/enhm. Jednoczę 
lnie może ale zaznaczyć zalnteresowa 
nie gtebszeml zagadnieniami. 

Krótko przed godz. 15-ta może sle 
dać odczuć pewne podrażnienie - • 

które aczkolwiek przeminie bez więk
szych następstw, to Jednakże będzie 
początkiem gorszego okresu, w którym 
będą sle przejawiać wptywy ujemne. 

Tak wlec po godz. 19-ej. mogą nas 
dotknąć Jakieś niepowodzenia w 
związku z tracą umysłowa, korespon 
dmet* lub podrótaml. Po godz. 30-eJ 
przejawi sie wpływ ujemny gorszy dla 
spraw tinansowycb 1 społecznych. 

Póino — bo dopiero kolo godz. 23-e] 
zaznaczy sle dążenie do spokoju, tgo 
dy, stałości. 

Dziecko dziś urodzone — będzie anb 
telne, bystre, myślące, odczuwające 
przyciąganie do wszystkiego co nie
zwykła, a również I do wody. 

I. S. D. 
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G I E Ł D A 
WARSZAWA, 12.3. 

Banknoty 
Doi. St ZJedn. 8.9. 

Metale 
Rubel zloty 4.68, Dolar srebrny 8.3, 

Rubel srebrny 2.1, Srebrny bilon roi 
sylskl 1.03. 

Dewizy 
Berlin 212.44, Odansk 173.45. Hola*. 

dja 358. Londyn 43.38, N. York 8.906. 
Paryt 34.92, Szwajcaria 172.69. Wie
deń 125.63. Sztokholm 239.5. Wiochy 
46.79, Czerwoniec 14.25. 

Papiery lokacyjsw -

Dolarówka 73.75, 5 proc. poł. konw, 
53, 10 proc poł. kolej. 1024, 6 proc 
pot. dolar. 75. 4 I poł proc, L Z. ztem. 
53, 6 proc. obllg. m. Warszawy (BJ, 
5 proc. L. Z. m. Warszawy 57. 8 proc 
L. Z. m. Warszawy 74.75. 

Akcie 
B. Polski 166, B. Handlowy 117, a 

Powss. Kredyt 110. B. Zw. Sp. Z»r. 
TM, Silą I Światło 87. Węgiel 51.5. LU 
pop 33.5. ModrzeJów 13.25. Norblln 65, 
Pocisk 2.75. Rudzki 23. Starachowice 
2U5, Borkowski 54, JabUtowscy 34$. 
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Demonsfracylny sfrafk kuplectwa 
»w»nlu 

WARSZAWA, 12.3. 
Na znak protestu przeciwko 

liadmleraemu obciążeniu podatko 
twemu prloklamowany byt na 
(wczoraj strajk kupców. 
i W Warszawie 
straj demonstracyjny rozpoczął 
się o godzinie 11-cJ ramo. Przy
stąpiła do niego tylko część ku
plectwa żydowskiego, natomiast 
na prowincji w wielu miastach 
atrajk objął również 

kuplectwo chrześcijańskie. 
Oto relacje telefoniczne na

szych korespondentów: 
W Lodzi większość 

byta zamknięta od rodziny 4 — 7 
wieczorem. Również nie były o-
śwle tlone wystawy sklepowe, lak 
że przedmieścia 

tonęły w ciemnościach. 
W Inowrocławiu wszystkie 

sklepy oraz składy byty zamknie 
te od godz. 1 po południu. 

Również zamknięte były wszy
stkie sklepy w Gniewie. 

Na dziś zapowiedziane Jest 
zamknięcie od godz. 1-ej po poŁ 

wszystkich sklepów 
w Bydgjszczy. 

Jednocześnie szereg podob-
sklepów nych demonstracyj przewldzia-

•wiedza w towarzystwie przedstawicieli władz okolica południowe] Francji 
nawiedzone klęską powodzi. 

• i • • i t : - ; ) ••< • • - • • ' 

Niezwykły bunt w Indjach 
Marsz Ohandiego na Jalapur 

Selhi tysięcy Hindusów 
demonstrują przeciw ustawie solnej 
BOMBAJ, 12. 3. Ghandi rozpo 

czął w dniu wczorajszym swój 

« / • Władca Atigl/i 
na Drzechadzce 

zapowiedziany wielki marsz do 
Jalapur pod hasłem odmowy po 
sluszcństwa władzom angiel
skim. 

Otoczony liczneml rzeszami 
zwolenników ruszył on do As-
hram kolo Amadabad, gdzie ocze 
kiwały na niego liczne tłumy Hin 
dusów. W Amadabad odbyła się 
wielka demonstracja przy udzia 
lc setek tysięcy osób. 

Pierwszym etapem marszu 
i Ghandlego są wielkie saliny -w 
'okolicach Ashram I Amadabad, 
a przyłączenie się okolicznej 
ludności do manifestacji Ghan
dlego ma zadać śmiertelny cios 
ustawie solnej. 

i Dzisiaj Ghandi podejmie dal-
szy marsz w kierunku Jalapuru. 

Zwolennicy jego liczą się z 
tern, iż władze angielskie nie po
zostawią go na wolności. Mówi 
się nawet, że Ghandi ma być uję 

I ty i odstawiony do Birmy. Na 
I wypadek aresztowania Ghandle 
' go wybrano już lego następcę w 
osobie sędziego, sadu najwyższe 

; go w Baroda Abbasa Syabl. 

nych Jest w kilkunastu Innych 
miastach Pomorza. 

W Poznaniu od godz. 1 po pol. 
•wszystkie sklepy I składy zosta
ły zamknięte. Zamknięto również 
restauracje, cukiernie, a nawet 

Instytucje społeczne I banki. 
Poza tern Związek kupców ży-

-(:-:>-

dowsklch organizuje dzll 
wlec protestacyjny. 

Do akcji tej kupcy żydowscy 
wezwali kupców chrześcijańskich 
którzy Jednak odmówili udziału, 
uważając I* z zasady wszystkie 
strajki są zjawiskiem nlcpożąda-
łiem I szkodllwem. 

Ameryka unlewainla 
dyskwalilihację 

Pettueuńcza 
NOWY JORK. 12.3. Sprawa 

zdyskwalifikowania Petklewlcza 
przez Amateur Athletlc Union 
przybrała obecnie sensacyjny 
zwrot. Nowojorski sąd najwyż
szy wydał orzeczenie, stwierdza 
Jace, Iż Amateur Athletlc Union 
nie ma prawa zabraniać Petkle-
wlczowl wzięcia udziału w roz
poczynających się dzisiaj w Ma
dison Square Garden wielkich 
zawodach „Knlght ol Colun-
bud». (UP). 

* 
Nagła dyskwalifikacja Petkle

wlcza w Ameryce została spo
wodowana telegramem prezesa 
międzynarodowego Związku lek 
koatletycznego p. Edstrftma 
(Szwecja), działającego na sku
tek Interwencji Związku łotew
skiego. 

Petklewlcz mianowicie starto
wał jeszcze przed trzema laty w 
barwach Łotwy, która nie mo
gła przeboleć emigracji znakoml-

jazd Jego do Warszawy odpowie 
działa dyskwalifikacją. 

Jak się okazało, Petklewlcz 
był Jednak w momencie dyskwa
lifikacji już obywatelem polskim 
I kara Łotwy nie miała atocy o-
bowiązującej. 

Łotwa, mimo to, ustawicznie 
Interweniowała na forum miedzy 
narodowem I przysporzyła Pct-
klewlczowi wiele kłopotów. 

Gdy zwycięstwa biegacza pol
skiego w Ameryce zwróciły na 
niego uwagę całego świata, Ło
twa znów nie omieszkała Inter
weniować za pośrednictwem p. 
Edstrórna. 

Petklewlcz Jednak zaopatrzo
ny w dowody stwierdzające bez 
podstawność zarzutów Łotwy, 
opierając się nadto na telegraflcz 
ne] Interwencji M. S. Zp.gr. I 
I Związku polskiego, spowodo
wał w nowojorskim sądzie naj
wyższym zmianę decyzji Arna 
teur Athletlc Union. tego biegacza do Polski 1 na wy 

Przeszło półtora miliona bezrabotaydi w Anglii 
społecznych. 

Ogólna liczba ubezpieczonych 
bezrobotnych wynosi obecnie o-
sób 1.547.200, Ł J. O 7.935 osób 
więcej w porównaniu z tygodniem 
ubiegłym, a o 159.868 osób wię
cej, aniżeli przed rokiem. (PAT.) 

Za spoliczkowanie wnuka Wilhelma II 
1 I pól mlesgca w ezletila 

LONDYN. 12.3. Angielskie min. 
pracy podaje do wiadomości, że 
na podstawie ostatnich notowań 
statystycznych Wielka Brytanja 
zatrudnia około 9.941.400 osób w 
wieku od 16-go do 64-go roku ty 
cl. korzystających z ubezpieczeń 

Z Wilna do Belwederu 

GDAŃSK. 12.3. Z Królewca do 
noszą: Przed sądem tutejszym 
odbył się proces w sprawie spo-
llczkowanla syna b. następcy 
tronu niemieckiego ks. Wilhel
ma Pruskiego. 

Książę Wilhelm Pruski, idąc 
ulicą w towarzystwie kilku ko

l i 

lęgów, potrącony zosta? przez 
przechodzącego robotnika, przy 
czem przyszło do bójki, w cza
sie której ów robotnik kiikakrot 
nie spoliczkował ks. Wilhelma. 

Rezultatem rozprawy było za
sądzenie owego robotnika na 1 
I pół miesiąca więzienia. (PAT). 

Łódzki Waldemaras" 
O e o wiceprezydent Łodzi 

oskarżył d e l e g a c j ę robotn ików 
ŁÓDŹ. 12.3. Wczoraj w sądzie 

grodzkim rozpoczął się proces, 
który ze względu na charakter 
sprawy budzi ogromne zalntereso 
wamle. 

Na ławie oskarżonych" zasiedli 
delegaci robotników sezonowych, 
oskarżeni przez wiceprezydenta 
miasta dr. Wlelińskiego o to, li 
domagali się wpuszczenia Ich do 
gmachu magistratu, gdzie 
chcieli rmi przedstawić rezolucję 
3.000 robotników sezonowych I 
prosić o ulżenie Ich doli. W'" 

Oryglnalne zdjęcie ntsze przedstawił 
króla Anzlll Jerzego w czasie codzlen-
pej przechadzki po parku pałacu Buc

kingham. 

Tunel pod kanałem La Manche 
LONDYN. 12.3. — Teł. wł. — 

„Evenmg News" dowiaduje się, 
że komisja parlamentarna budo
wy tunelu pod kanałem La Man
che między Francją 1 Anglją o-

rzekła, Iż nie widzi żadnych tru 
dnoścl, któreby z punktu widze
nia finansowego I obrony kraju 
stały na przeszkodzie wybudo
waniu tego tunelu 

ceprezydent Wlellńskl delegacji 
nie przyjął I kazał ją siłą usunąć 
z gmachu magistratu. 

Podczas wczorajszej rozprawy 
oskarżyciel oświadczył. Iż w tej 
sprawie nie składał żadnej skar
gi w sądzie i przypuszcza, że 
skarga wpłynęła ze strony poli
cji, która spisywała protokół. 

Sąd rozprawę odroczył celem 
zbadania przodownika, który spi
sywał protokół z delegacją. 

Wyniku rozprawy oczekiwał 
przed gmachem sądu olbrzymi 
tłum robotników. Gdy wlceprezy 
dent Wlellńskl wyszedł z sądu, 
ruszył za nim pochód kilkuset TO 
botników, wznosząc okrzyki: 

„Oto idzie łódzki Waldemaras, 
precz z nim!" 

Tłum uspokoił się dopiero wte
dy ,gdy dr. Wlellńskl przy pi. 
Dąbrowskiego wsiadł do tramwa
ju. (Ro). 

wyruszyła v driłu 8.3 1930 r. drużyna Pocztowtgo Związku przyipoioblenU 
wojskowego i wychowania fizycznego okresu wileńskiego celem złotem* 
Marszalkowi Piłsudskiemu życzeń Imieninowych. Zdjęcie nasze przedstawia 
chwile pożegnania drużyny przez wojewodę wileńskiego Raczkiewtcza (z), 
za którym stoi (xx) prezes wileńskie! dyrekcji poczt i telegrafów Inl. Zacho* 

wlcz. * 
-(.-:)-

Projekt nowej ustawy prasowej 
W obradach komlsll miedzym n ster alnej 

•< 

WARSZAWA, 12.3. 
W prezydjum Rady ministrów 

odbywają się konferencje mię
dzyministerialne dla opracowania 
projektu Jednolitego prawa ora-
sowego. 

Na konferencjach tycli OfflgW 
wlany Jest projekt prawa oraso-i 
wego. opracowany przez Zwią
zek wydawców, Jeszcze przed 
zniesieniem dekretu prasowego,. 

Wzrost wpływów z podatku dochodowego 
o 9.820 tysięcy uryżei preliminarza 

WARSZAWA, 12.3. nego z tego tytułu w pTe1fmrru£ Jak" się dowiadujemy wpływy 
skarbu państwa z podatku do
chodowego w hitym r. b. wynio
sły 24.820 tys. zł., Ł j. o 9.820 tys. 
zł, więcej od dochodu przewidzia 

O 

rzu budżetowym na t. 1929-30 1 
o 8231 tys. zł. więcej od wpły* 
wów, osiągniętych z podatku do] 
chodowego w tvmże miesiącu to* 
ku ubiegłego. 

Wywiad litewski wymyślił 
tajemnicza dama z Polski 

Dalsze aresztowania w Kownie rzekomych 
szpiegów polskich 

KOWNO, 12. 3. Aresztowania 
podejrzanych o szpiegostwo na 
rzecz Polski trwają w dalszym 
ciągu. 

Uwięziono szereg wybitnych 
osobistości ze świata urzędnicze 
go, głównie ze związku Szaull-
sów. Między aresztowanymi 
znajduje się sztabowy oficer hu
zarów Kowalewski. 

Akcję szpiegowską miała zor

ganizować ! prowadzić pewna 
tajemnicza dama, przybyła w, 
tym celu z Polski, która Jednakże; 
zdołał* ulotnić ślę do Łotwy. 

— Wczoraj odbyt sl« uroczysty poW 
grzeb zmarłego przed kilku dniami by* 
lego prezydenta Stanów Zjednoczonych! 
Tafta. Zwłoki pogrzebano z honorami 
wojskoweml na cmentarzu w Arllngton, 

-<:-:)-
Zniszczony przez powódź tor kolejowi] 

pod miastem Montauban w południowej Francji. 
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•"-Kazłul To tyl Nareszcie! — 
•rołała z radością, podbiegając 
Do niego. — Już myślałam, że 
mnie nigdy nie odwiedzisz... Sły
szałam, że Jesteś już iw domu od 
! miesiąca. 
i — I ja też wiele słyszałem, — 
yzoki ujmując je) rękę, z miną 
|x>ważną, jedną z tych, o któ
rych nigdy nie było wiadomo, 
,fczy mają za źródło Jogo urodzo-
Iwy kabotynlzm, czy są wyrazem 
splątanych dziwnych 1 sprzecz
nych uczuć. 
i Pocałował Ją w rękę z wielce 
przesaduem namaszczeniem i 
(szacunkiem co zakrawało raczej 
na kpiny, niż na szczery, przy
jacielski pocałunek człowieka, któ 

• ty się cieszy z widoku drogiej 
mu osoby. Było też w tem coś z 
lei ponurej Irotijl, która poprze-
sfeaiazjiwjze aJał, leja szyd^r-

IESC 
stwa, 1 bfazeMicłi, nleuzasadnto 
nych pretensyj, które wybucnały 
w nkn niby nagromadzone w 
zbiorniku gazy nieoczekiwanie I 
bez widocznej przyczyny. 

Nie zauważyła tego, chociaż 
znała go dobrze 1 pamiętała jego 
iposępne misy, niewylłumaczone, 
nagłą ruchliwość, lub hałaśliwą, 
niepohamowaną wesołość. Do-. 
syć jednak było jednego spojrzę 
rrla, rzuconego na nią, aby z Jego 
oczu zniknęła cala promienna ja
sność słońca 1 błoga cisza ocza
rowania, która tak niedawno u-
kaiła jego serce. Ta sama gorz
ka Ironljka osiadła natychmiast 
w kąciku ust 1 ta sama chmura 
przysłoniła jego oczy, patrzące 
z pod dużych, czarnych brwi — 
trochę nieufnie I podejrzliwie. 

Pani Strądi'nwska cieszyła 
jje Jednai z JCŁU przybycia ya-

dośnle jak dziecko, które naresz 
de otrzymuje upragniony poda
rek. Na dowód, że mu przeba 
cza tak niezrozumiałe i nleu 
przejmę opóźnicie wizyty, dała 
mu najpiękniejszą różę 1 zapro 
ponowała przejście się po ogro
dzie. 

Zgodził się chętnie. Nie wie 
dział, że okno pokoju jej męża 
wychodziło na tę stronę ogrodu 
i położone było prawie naprze
ciw klombu, przy którym stall. 
Gdyby był wiedział, nie ruszył
by się z miejsca napewno. Była
by to bowiem świetna sposo
bność, aby ten stary pijak, ten 
cham i dureń dowiedział się co 
on myśli o Jego małżeństwie. 

Przyjechał przecież poto tyl
ko, aby jej powiedzieć jak się ba 
tę sprawę zapatruje. 

Nie wiedząc jednak 1 nie domy 
ślając się nawet, gdzie w tej 
chwili może się znajdować pan 
StradiłowskI, poszedł z nią w 
głąb parku bez sprzeciwu, pro
wadząc niby to wielce ożywioną 
rozmowę, jednak trochę zakłopo 
tanym i sztucznym głosem, jak 
człowiek, który po dawnem nie 

fić na dawny swobodny ton 
szczerości. 

Opowiadał Jej o swoim poby
cie na Uniwersytecie 1 życiu, Ja
kie prowadził w Odeśle, o jej 
szerokich, pięknych ulicach, 
słodkim zapachu akacyj, którym 
zdawała się być przepojona, o 
pięknych, z palącerrri oczami ko 
bletach l ciekawym, cudzoziem
skim charakterze tego ładnego, 
portowego miasta. Wreszcie o 
nudzie, która go trapiła w domu 
I o różnych głupstwach i dro
bnostkach bez znaczenia. Prowa
dząc tę niby swobodną 1 dość o-
bojętną rozmowę, przyglądał się 
Jej z wielką uwagą i widać było, 
ze niepospolita uroda Marychny 
działa na niego Jak wino, 

Każde spojrzenie, jakie zamie
nili z sobą, było wypitą szklan
ką mocnego trunku, po którym 
jednak pochmurniał coraz wido
czniej. Udawała, że tego nie wi
dzi, chociaż zdawała sobie spra
wę doskonale, że był zaskoczo
ny wspaniałym rozkwitem Jej u-
rody i czuła się z tego powodu 
zakłopotana 1 onieśmielona, bę
dąc pewną, że myśli nieustannie 

- widzeniu, nie może Jeszcze Jrą-j^iei zamaźpoKciij i tych oboo 

wiązkach, Jakie z tego powodu 
na nią spadły. 

To Ją krępowało 1 żenowało. 
I nie myliła się. Oboje myśleli 

coraz uparcie] o tem samem i roz 
mowa zaczynała gasnąć i rwać 
się. Po dłuższej chwili milczenia 
usiedli na ławce w aM Idącej 
wprost do tarasu 1 klomtu, przy 
którym stall niedawno. Byli za
kłopotani. Czuli, że coś ich dzie
li, że jakaś niewidzialna ręka 
rwie myśli jak nitM i odpycha 
Ich od siebie. 

Była nawet chwila, kiedy Dor 
nllowicz chciał wstać, pożegnać 
się oficjalnie 1 odejść. A Jednak 
rrie miał mocy zdobyć się na ten 
wysiłek. Ogarnęło go zniechę
cenie i apatia. I wszystko wyda
ło mu się nagle tylko jednem pa
smem nienaprawionych głupstw, 
które ludzie popełniają w życiu, 
a których nie można okupić nl-
czem. 

Ławka, na której siedzieli, za
słonięta była od strony pałacu 
dużym pniem starago klonu, ro
snącego szeroka Natomiast oni 
widzieli dokładnie cały dom, o-
śwletlony jaskrawem, mocneml 
Slojicejn. 1 flwiaJeii i tfii itfOJUi 

bluszczem, pnącym się aż pd 
dach. Przed domem grały płot 
nącemi barwami pelargonie, roi 
snące w wazonach i wysokiej 
sztamowe róże na klombie. / 

Okno pokoju StradlłowsMejU 
było otwarte na oścież i przysłów 
rrlęte opuszczoną roletą w jasne] 
I ciemne pasy, która chwiała sle? 
lekko poruszana wiaterkiem Dor. 
niłowicz patrzył suchym wzreg 
kiem na kwiaty, dom I ścieźkll 
wysypane żółtym plaskiem, niby 
złote strumyki, wijące się wśród 
strzyżonych starannie trawnik 
ków, obramowanych wstążkami 
kolorowych rabat 1 czul, ŁĄ 
wszystko tu oddychało bogaci 
twem 1 spokojem. 

Spojrzał na nią z pod oka, JaJćf 
by się bał, by go nie przyłapała 
na tem spojrzeniu — i badał Ja. 
Siedziała z twarzą zamyśloną f 
poważną. Wyglądała Jednaki 
świetnie, może nigdy tak ładniej 
Jak w tej chwili. Dorniłowlcz za-J 
trzymał nieco dłużej wzrok ną< 
Jej starannie ondulowanycb wlot 
sach 1 przypomniał sobie, że sły<4 
szał już o tem, że trzymała w 
ilurcu na siak fryzjerkę z Wa&ł 
SWOU/ ^0,0.0,1/ 
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Czwartek 13 marca 1930 t. 

Zamówienie na 15000 k o c ó w 
uzyskał Białystok. 

I 
W poniedziałek w wojskowym 

zakładzie zaopatrzeń w War
szawie odbyt się przetarg na 
30.000 koców. 

W przetargu brały m. innemi 
udział firmy białostockie: O. 
Trilling i syn, I. 0 . Szpiro, So
kół i iZylberfeoig, Złolołów i 

Londyński, B. Polak. 
Firma Szpiro otrzymała za

mówieni* na wykonanie 10 ty
sięcy koców, B. Polak—5000 
koców po cenie zł. 16,05 za 
sztukę. Resztę zamówień otrzy
mały firmy: Prusak z Łodzi i 
Alpert z Bielska. 

Polski Czerwony Krzyż. 
W niedzielę 9 b. m. w sali 

Rady Miejskiej odbyło się Wal
ne Zebranie całonków biało
stockiego oddziału Polskiego 
Czerwonego Krzyża. 

Zebranie-zagaił dyrektor Ban
ku Polskiego p. A. Wysocki. 
Na przewodniczącego powoła
no dra Sołłohuba. Sekretarzo
wał p. Bolesław Kozłowski. 

Dyrektor Wysocki z ł o ż y ł 
sprawozdanie z działalności Za
rządu za 1929 r. Następnie dr. 
Z. Brodowicz odczytał protokuł 
Komisji Rewizyjnej. Sprawoz
danie zatwierdzono i wyrażono 
Zarządowi absolutorium. 

Pozatem zreferowano program 
działalności.oddziału P.C.K. na 
r. 1930 i sprawę uruchomienia 
w swoim czasie kursów sióstr 
miłosierdzia. 

Preliminarz na rok 1930zi.acz-
nie się zwiększył wobec prze
widywanego rozszerzenia gma
chu szpitala Polskiego Czerwo
nego Krzyża przez rozbudowę 
oficyny. Dokonano wyboru pię
ciu delegatów na walne zgro
madzenie Okręgu P.C.K. 

Jak .wynika ze sprawozdania 
w r. UD. otwarto koła P. C. K. 
w Supraślu, Starosielcach i 
Knyszynie. 

Obchód imienin Marszałka Pi ł sudskiego. 
sekcyj Komitetu złożyli spra
wozdanie z dokonanych prac. 

Ustalono program uroczysto
ści, mających się odbyć w dniu 
18 i 19 b. m. 

O szczegółach tego programu 
poinformujemy w swoim czasie 
naszych czytelników. 

Wczoraj o godz. 8-ej wiecz. 
odbyło się pod przewodnictwem 
prezydenta H. nermanowskiego 
posiedzenie Miejskiego Komite
tu (Obywatelskiego obchodu 
imienin Marszałka Józefa Pił
sudskiego. 

Przewodniczący wszystkich 

Z T-wa Wiedzy Wojskowej. 
We wczorajszej wzmiance 

f i. t. „Rola wpółczesnej kawa-
, erji" podaliśmy, 1% w czwar
tek dnia 13 b.m. o g. 18 m. 15 
w lokalu T-wa wiedzy Wojsko-* 
wej mjr. dypl. Żórawski z War
szawy wygłosi odczyt p.t. „Ro

la współczesnej kawalerji." 
Obecnie jesteśmy proszeni o 

podanie do wiadomości zainte
resowanych, że z przyczyn tech
nicznych odczyt odbędzie się 
w piątek dnia 14-go b.m. o godz. 
18 m. 30. 

Drviiyi\a p o c z t o w c ó w 
w drodze z Wilna do Warszawy d/'< przybędzie 

do Białegostoku. 
Przed paru dniami wymasze-

rowala z Wilrta do Warszawy 
drużyna pocztowego przyspo
sobienia wojskowego. 

Drużyna w składzie 12 osób, 
odpowiednio wyekwipowana w 
wojskowy rynsztunek, z orkie
strą na czele przymaszerowała 
na dziedziniec pałacu reprezen
tacyjnego. Tu w obecności pre
zesa dyrekcji poczt inż Kucho
wicza i szeregu innych przed
stawicieli w ł a d z , wojewoda 
Raczkiewicz przyjął raport od 
dowódcy drużyny, p. Pąśka, po-

POLSKA-OŁÓWNYM RYNKIEM HANDLU ŻYWYM TOWAREM. 
P r z e d k o n g r e s e m w s p r a w i e w a l k i z 

Międzynarodowy kongres w 
sprawie walki z handlem kobie
tami i dziećmi odbędzie się w 

h a n d l e m k o b i e t a m i w W a r s z a w i e . 

Dziś I jutro bez kar 
I odsetek. 

Podatek od lokali za I kwar
tał 1930 r. i IV rata podatku od 
nieruchomości za 1929 r. płatne 
są jeszcze dziś i jutro bez od
setek. Od 15 bm. doliczane bę
dą odsetki w wysokości 2 proc. 
oraz koszta egzekucji. 

Kurs haftu dla członków 
„Rodźmy Wojsk." 

W «wi*«ku»ł|w«nianka.1któ. W \ S & ^ S * - S ^ d l ^ 

roku bieżącym w Warszawie 
Kongresy te odbywają się co 
trzy lata. Dwa ostatnie w okre 
sie powojennym odbyły się w 
Kopenhadze i Londynie. Kon
gres londyński, w którym ucze
stniczyli delegaci Polski, uchwa
lił właśnie urządzić kolejną kon
ferencje międzynarodową w sto
licy Polski. 

Ten zjazd obudził szerokie 
zaciekawienie w całym świecie. 
Na wybór Warszawy wpłynęły 
nietylko względy kurtuazji mię
dzynarodowej, które sprawiają, 
iż już szereg kongresów mię
dzynarodowych odbył się w 
Polsce. Tym razem są jeszcze 
względy specyficzne: mianowi
cie Polska ma, niestety,. nie
chlubną opinię kraju, który jest 
głównym rynkiem handlu ko
bietami i dziećmi. 

Datuje się ta opinja już od 
długiego czasu. Jeszcze w cza
sach rządów zaborczych tereny 
Królestwa Polskiego i Małopol
ski stanowiły bogaty rynek ope
racji handlarzy żywym towa
rem z(calego świata. Składa się 
na to szereg przyczyn głębszej 
natury. 

Dwa czynniki głównie sprzy-

rn ukazała się 
w niedzielę 9 b.m. p.t. „Rodzi
na Wojskowa" naucza bezpłat
nie haftu białego i kolorowego, 
zgłasza się dużo pań z miasta, 
wobec czego zaznaczamy, iż 
kurs został uruchomiony tylko 
dla pań, należących do „Ro
dziny Wojskowej. 

Podkop I kradzież mięsa. 
Nieznani sprawcy za pomocą 

fodkopu dostali się do chlewa 
tefana Kuźmy (Słonimska 66) 

i dokonali kradzieży mięsa war
tości 180 zł. 

i«al OT_ 

w „Uzienniku | d z a s z e r o k i c h warstw ludności 
i stąd silnie rozwinięty pęd 
migracyjny, drugim zaś czynni
kiem jest bardzo niski stań o-
światy. 

Mimo znacznej poprawy w 
tym względzie, ciemnota istnie
je w Polsce w stopniu znacz
nym. Czytelnictwo jest niesły
chanie małe wśród ludu, zwłasz
cza w województwach wschod
nich. Książka jest wciąż u nas 
luksusem. Dzienniki nie docie
rają do całych dość obszernych 
połaci kraju. Moralność stoi na 
niskim poziomie, Agitacja wy
wrotowa szerzy hasła przeciw-

religijne. 
Na tern podłożu handlarze 

żywym towarem mają pracę 
bardzo ułatwioną, czemu sprzy
ja nędza, wadliwe wychowanie, 
oddalanie się od religii, kata
strofalny brak mieszkań, wstręt 
do pracy i brak odpowiedniego 
ustawodawstwa. Dzia ła lność 
handlarzy jest w tych warun
kach niezbyt trudna. 
Oczywiście żadna ofiara nie 
wie jaką siecią jest oplątywana. 
Znęca się je obietnicami świet
nych posad różnego rodzaju. 
Łatwą przynętą jest obietnica 
znacznych zarobków w przed
siębiorstwach Klinowych, w ze
społach tanecznych, orkiestrach, 
chórach i t. d. Częstym rów
nież sposobem stosowanie o-
bietnic małżeństwa, przyczem 
bądź odkłada się zawarcie ślu
bu pod różnemi pozorami, bądź 
też zawiera się ślub fikcyjny. 
Jeszcze większa łatwość, w za
wieraniu małżeństw istnieje w 
stosunku do żydówek, dzięki 
t. zw. ślubom rytualnym, które 
zawierać można przed każdym 
żydem bez udziału rabina i bez 
wszelkich formalności. 

Przy różnorodności środków, 
opartych na łatwowierności 
dziewcząt i kobiet, cel jest zaw
sze jednaki: aby ofiary wywieźć 
za ocean, do Ameryki Połud-
; tówc' , ha wsc^iu i '•• d- Tam 
ofiara przechodzi iuż wprost do 
rąk nabywców. Protesty, łzy i 
rozpacz na nic się już nie przy
dadzą: dziewczyna jest całko
wici? na łasce handlarzy. Za
bierają jej dowody osobiste, 
pieniądze, ubranie, a choćby 
zdołała uciec, nie da sobie ra
dy w obcym kraju, którego ję
zyka nie zna. Czasem kończy 
się ta epopea kobieca aktem 
rozpaczy: zamachem samobój
czym. Częściej następuje rezyg
nacja i wejście w otchłań bez 
wyjścia. 

O tern, że polki stanowią bar
dzo poważny kontyngent towa

ru w rękach handlarzy między
narodowych,. świadczy stwier
dzony fakt używania języka 
polskiego w domach nierządu 
w Ameryce Południowej, w 
Paranie, Kanadzie, Argentynie, 
Brazylji oraz miastach bliższe
go i dalekiego wschodu. wsKal-
kucie, w Yokohamie, w Konstan
tynopolu i t.d. Miano'„polacca" 
stało się synonimem nierząd
nicy. 

Handlarze tworzą silną i świet
nie zorganizowaną sieć między
narodową, rozporządzają olbrzy 
mierni funduszami. Posiadają 
swoje kompanje przewozowe i 
liczne agentury. Działają kon
spiracyjnie i płacą hojnie swym 
agentom. Na przekupstwo nie 
szczędzą pieniędzy. Zyski mają 
wielkie, gdyż wywożą tysiące 
ofiar, a wystarczy stwierdzić, 
iż obecna cena rynkowa za do
starczoną dziewczynę lub mło
de) kobietę wynosi kilkaset do 
2 tysięcy dolarów. Mają też 
handlarze zyski z własnych do
mów nierządów. 

Zagranicą w każdym kraju 
handel żywym towarem nie 
przybrał tak wielkich rozmia
rów jak w Polsce. Sporo ma-
terjału czerpią też handlarze z 
pośród emigracji sezonowej do 
Niemiec i Francji. Handlarze 
chętnie też wywożą dzieci po 
lat 10 lub więcej, używając ję 
dó pracy fizyczne!, a po aolśclu 
do dojrzałości sprzedają dziew
częta do domów rozpusty. 

Te potworne fakty zbudziły 
sumienie w społeczeństwach 
kulturalnych i dzięki temu roz 
poczęto akcję zapobiegawczą 
na terenie międzynarodowym, 
Po pracach przygotowawczych 
zawarte zostały w Paryżu kon
wencje międzynarodowe. Pierw 
sza była podpisana 18 maja 
1904 roku, druga 4 maja 1910 
r., a trzecia 30 września 1921 r. 
Do tej ostatniej konwencji przy 
stąpiło Państwo Polskie dnia 3 
stycznia 1922 r. Doniosłość tej 

APOLLO 
DZIŚ 

wielka premiera 
POCZĄTEK 

o godzinie 

6^ BA m 
Wielki film o harcie 
ducha, bohaterstwie 
miłości I nienawiści 

WYTWÓRNI 

C O L U M B I A 
Pictures Corp. New Jork 

Sfi KOBIETY stworzone jedynie dla uciech zmysłowych, 
które uznają tylko podłe n a m i ę t n o ś c i , 
których miłość jest niszczącym płomieniem 

Dzieje takiej wyuzdanej hetery, która stanęła między dwoma przyjaciółmi 
ilustruje film p. t. 

ŁÓDŹ PODWODNA S. 44 
Dramat n a t le w a l k i p r z y j a ź n i m ę s k i e j z e z m y s ł o w o ś c i ą k o b i e c ą 

W rolach głównych: 
Na dnie morza, w odległości 400 

metr. od życia i Indzi, w strasz
nych męczarniach, bez powietrza 

i wody konają Indzie z powodu 
k o b i e t y . 

uwodzicielska 

DOROTA RIVIER 
JACK HOLT 

i męski 

N a j n o w s z y film POLSKIEJ p r o d u k c j i 

KULT CIAŁA 
W rolach głównych: 

Michał UARCONI, Pefersen NOZŻUCHINOWA 
EUGŁNJUSZ BODO 

Jutro premjera w kinie „ M O D E R N " 

O D C I S K I 
^g||iii«^v»ŁU-«^DAW|(| 

...... >s^««.-" 
KL/4WIOL 

> J* OWALSKI" 

Czytajcie Dziennik 

walki spowodowało utworzenie 
specjalnego referatu przy sekre
tariacie Ligi Narodów w Ge
newie. 

W r. 1920 senator Stanisław 
Posner został członkiem komisji 
doradczej Ligi Narodów w spra
wach walki z handlem kobie
tami i dziećmi. W ten sposób 
Polska ufundowała instytucję 
równorzędną z analogicznemi 
organizacjami zagranicznemi i 
zadokumentowała zaintereso
wanie swoje sprawą handlu ko
bietami i dziećmi. 

Stosunkowo mało zajmuje się 
tą sprawą społeczeństwo. Czę 
sto społeczeństwo nie wierzy, 
iż ta ohyda i to w tak potwor
nym stopniu może istnieć w na
szych czasach, A jednak tylko 
czujność społeczna może w 
wielu wypadkach uchronić mło
de kobiety i dziewczęta przed 
grożącem im niebezpieczeństw. 

Szczególna ostrożność jest 
zalecana zwłaszcza przy nama
wianiu kobiet i dziewcząt za
granicę na rzekome świetne po
sady i stanowiska. Zapowie
dziany kongres międzynarodo
wy w Warszawie może bardzo 
skutecznie zwalczania handlu 
białemi niewolnicami posunąć 
naprzód. 

W Białymstoku zwalczaniem 
handlu żywym towarem przez 
roztaczanie opieki nad samnt-
nemi dziewczętami i kobietami 
zajmują się chrześcijańskie i 
żydowskie towarzystwa ochro
ny kobiet. 

czem przemówi) do drużyny *f-
serdecznych słowach. 

Ppzy dźwiękach orkiestry dro-1 
żyna wymaszerowała w daleką 
podróż do stolicy, obliczoną na 
10 dni. 

W Warszawie drużyna za
melduje się Panu Marszałkowi 
Piłsudskiemu, złoży hołd imie
ninowy i prosić będzie o przy
jęcie protektoratu nad wiłeń-
skiem przysposobieniem pocz
towców. 

Drużyna prócz tego zameldu
je się ministrowi Boernerowi 
i wręczy mu dyplom honorowy 
prezesa organizacji, a b. preze
sowi inż. Żółtowskiemu dyplom 
honorowego członka przyspo
sobienia. 

Dziś przypuszczalnie w godz. 
popol. dzielni pocztowcy przy
będą do Białegostoku. 

Zwalczanie bolszewlzmu. 
Przy współudziale wszystkich 

organizacyj chrześcijańskich w 
Białymstoku odbyło się weco-
raj w lokalu Stów. Rob. Kat. 
zebranie w celu wykonania o-
dezwy Ojca św. Piusa XI. 

Postanowiono, by w niedzie
lę 16 b.m. o g. 11 20 była od
prawiona uroczysta Msza Św., 
na którą przybędą członkowie 
wszystkich miejscowych orga
nizacyj chrześcijańskich. 

O g. 13-tej w sali teatru „Pa
łace" urządzona będzie aka
demia, na której po przemówie
niach uchwalona zostanie rezo
lucja protestacyjna przeciwko 
zakusom bolszewickim na re
ligię > kulturę chrześcijańską. 

KOMUNIKAT. 

Pamiętajmy o balu maszto
wym „Cabaret", który odbędzie 
się dziś 13 marca o godz. 11-ej 
wiecz. w pięknie udekorowa
nych salach Klubu Szachowego, 
Warszawska 19. 

Moc niespodzianek. Orkiestra 
z cukierni, p. Lubczyńskiego. 
Wybór królowei balu. 

Dochód z zabawy przezna-' 
czony jest na rozszerzenie gabi
netu przyrodo-leczniczego przy 
T-wie „Linas-Hojlim", z którego 
korzysta ludność całego miasta. 

O s t a t n i e 3 w j r s t « p y 
D l u t u u w Roiyjakietfo zeipotu arlyitycznega 

Na ciele znakomita artyitka — ulubienica publlcznoici 
Teatr „Palące' 

Z. RIEŁCZEWSRA 
W piątek dn. 14-go marca 

Naga kobieta 
w 3-ch akt. Bataillca 

Początek przedatawicn o godz. 9-ej. 

W aobota, 15-tfo marca 
K R E J C E R O W A S O N A T A 

w 4 akt. Gordina 
W nudzicie 16-go marca 

M A R Z E N I E M I Ł O Ś C I 
w 4 akt. Kosorotowa 

Bilety w kalia teatru 

Muniei Tani domu \ stale sin uczy 
p«ał*i»ii 

tai*ją (•««•" toMm* 
potrawy, klot* •pon«i<ir> 

m a t u U s t * katiUm i w 
lwy ipna M, m klan j*doi 

is Wsi4ciTo*p:id.y«<*4 *•!••••• Dfi ' 
0 * U m nnwi l* \tkm ku-b*T»ka wy-

<Uni« C tlutyć moi* innlcamU*. pomocą 1 
taki* piniom, malw nl»*in*nym aa st łukł 1 

kulinarną. K*iqika » * ! • « okłło 500 pn«-
itaw fulawM.*, pierieat* i knntwt-wow*-

, , . ł , uparły. S n* no.vo*i»»».yoJa d»wi««; 
rieniaoh ••• l iow)ch a dii*<li.n* •««»**«" . \ 

Kaiit/ka lą. Mwwrnjąn IW *lt«* <"»"• • " • " ł 
lurc.w». UbUami, *ał>Y* m « n * * " ? " " - , 
lui> U twd«Ultw«i M *<->«y * ^ " • • K « « 4 
ptKilowyek. wjrori oJa«n^« Wyroby hra j 
Oelk«ra, praauk d<* pitcita-a ; »*«* ° 
bwJynic. cukl-ł waalljawy ..ClatM* I •• a. 
ałiaynać moiaa w w»y»tki«b aalatlMn 
*alon,«lfiv*h «••*•!* Łwiaaa-. Zą.li|'->« 
w tychia akladarh rń^nifrł *M*1 WT 
• •rowjDej laiąaki « »»M»>I*"U OIB 
Oftkara wydanie F u K ) f.r*iiy. " -
wiaraląa'. ***** Mli*** »»et*ffiy 

inabaraityai aaaraaia do »•• 
ci-nia „ C u d K u c h n i 

Dr. Autust Oetkar, OMwi 

OflHZIOil i f l l l l 

Posad* o ł n y -
m a w s z y , opła

cacie Kursy Samo
chodowe Inżyniera 
Froma, Warszawa, 
Hoża 35. R 

Połrzabny szo
fer. Posada pry-

watna. Wymagany 
dyplom Froma war
szawa Hoia 35. 

Potrzebny do ma 
jątku pomocnik 

gospodarczy. Biały
stok Związek Zie
mian. Wacław Ma
linowski. 

Gospodarstwo z 
zabudowaniem 

s p r z e d a m cena 
12000 złotych. A. 
Siemienlak Supraśl 
Białostocka 11, 

n r Al«l«And*rfi,,riv|f T 
Specjalność: 

ciariif ikirii, MIITTIZII I mazopłsiiti 
Przytmuje od godz, 9— ł i od 4—8 w. 
Białystok, Lipowa 17, Tel. 6-40 

Sprzadajf udział 
1,3 części auto

busu luxutowego. 
Cena 7 tys. złotych. 
Nabywca może mieć 
zapewnioną posad*; 
i 1,3 część dochodu. 
Wiadomość w Ad-
ministr „Dzień." 

Paslaką'20-to ulo 
wa do sprzeda

nia. Ule nowe nad-
stawkowe typu war 
azawskiego. Cena 50 
zł.—uL Adam K*T-
pyza, poczta Micha
łowo. Fabryczna 5. 
pow. Białostocki. 

Chce i i utrzymać 
posadę? Muaiai 

ukończyć kuny fa< 
chowa korespon-
dtocyl, proi. Sęku-
łowicza, Warsa*wa. 
Zórawla 42-b Kursy 
wyuczają listownie 
huchalterlL rachua-
kowoeteł kupiecki*!, 
korespnadenctlhan-
dlowa|, stenografii. 
nauki handlu, pra
wa. kaligraf), pisa
nia na maszynach 

towaroznawstwa. 
:tDtfi< takiego, dan-
ciiskUgo, niemiec
kiego. pisowni oraa 
gramatyki poltkief. 
Po ukończeniu swsa 
dectwa. Żądaicie 
proeoektńw. 

ksiąifcę Zgubiono 
wojskową 

przez P.K.U. Biały
stok na imię Boru
cha, s. Izraela - Da
wida Cybelmana* 
roczn. 1898. zam. w 
Knyszynie. 

Zgubiono kartę* 
zwolnienia, wyd. 

przeaP.K U. Ostrów 
na imię Zygmunta, > 
s. Stanisława, Par- • 
czynskiego, s a m . ] 
kol. Oziabty. gmlaa 
Michałowo. 

Zgubiono katąałsę; 
wojskową wyet. 

przez PKi: Biały
stok na imię Zetika 
s. Abrama Alpera 
roczn. 1885 taro. w 
Jasionówce pow. 
białostocki, 
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